
Ludowa weterynaria Kaszub

Według powszechnie znanych na Kaszubach wierzeń, zły 

wpłyv; na zwierzęta inwentarskie, a także ludzi, wywierały 

osoby urodzone w "czepku". Starano s^ę żyć z nim4 w zgo­

dzie aby nie dawać powodu do zemsty. "Odczarowywanie" nie-

( e

movylqc’U do picia.

Magia ochronna walki z urokiem na Kaszubach nakazywała^

\zy wchodzeniu do pomieszczeń inwentarskich należy 

patrzeć prosto przed siebie, nie zerkać "spod oka", n4e 

wpatrywać się w inwentarz ani go chwalić. Wchodzące osoby 

obce winny trzymać ręce w kieszeni lub za paskiem od spod­

ni. Nie należy pozwalać kupcowi by sam sobie wybierał bydło^ 

gęś wolno sprzedać tylko na targu, zakopana przed wejściem 

do stajni gałązka rośliny bagna chroni zwierzęta przed 

urokiem. Przed przystąpieniem do budowy nowego domu miesz­

kalnego bądź inwentarskiego zakopywano pod fundamentem żywe 

go psa aby ściągnął na sieb'e ewentualne nieszczęścia zagra 

żające ludziom i zwierzętom. Do nowozbudowanego domu wrzu­

cano kota i jeśli nic mu s4ę nie stało, był to znak, że dom 

jest wolny od czarownic. Czarny kozioł odwraca chorobę u by^ 

ła, czarny kot lub jego krew - choroby i śmierć od ludzi, 

gacek wi elkouch odwraca czary, rak - chroń4 zboża p-zed my­

szami, czaszka końska sprowadza urodzaj na pola. Urok mógł 

odwrócić ten, kto go nałoźyŁ, W wyjątkowych wypadkach inni 

ludzie(wykonujący różne sztuki magiczne, np. pocieranie cho 

rego zwierzęcia ślubną koszulą lub welonem. Przy zagrożeń4u 

większą zarazą/morem/ tworzono magiczne koło poprzez obory- 

wanie wsi.



- 2 -

Setk* najprzeróżnlejszych przykładów, tysiące szczegó­

łów Ilustrujących żmudne acz arcyc*ekawe badan*a^zw’ązane 

z weterynarią ludową na Kaszubach 1 jej zw*ązkam* z innym* 

regionami kraju. Słowem - pasjonująca lektura ks*ążki, na

raz*e niedostępnej czytelników* powszechnemu. Jej egzemp­

larz, w maszynopisie, udostępnił ml autor - dz*ś już doktor 

weterynarii Stanisław Jank, kierownik leczn*cy weterynaryj­

nej w Dębnicy Kaszubskiej. Tę^jedyną w dotychczasowej l*ter 

aturze weterynaryjnej ^ pracę doktorską, poświęconą ludowym 

sposobom leczenia bądź zapobiegania chorobom zwierząt stos»®

1nwentarsk*chf napisał Stanisław Jank po w"elu latach wędró 
na Kaszubach,

wek rozmów z doświadczonym* roln*kam*,

ludźmi znanymi z wykonywań*a ^ludowych6 zabiegów medycz­

nych, zamaw4an1a, odczyn4ani a chorób, wreszc4 e - rozmów z 

lekarzam4 weterynarii praktykującym* na Kaszubach. Autor,

pochodzący z tego reg*onu Pomorza, z rodz*ny roln*czej,
___ —------------ ---------------------------------

wychował s* ę w tradycji/śc4 śle związanej /od pokoleńjz tak4m 

właśnie ludowym lecznictwem zw*erząt. Kaszubska enklawa w 

germańskim zalewie wytworzyła na własny użytek także 4 tę* 

kulturową tradycję wynikającą z w*elopokolen*owych doświad­

czeń. Jak się jednak okaże, ludowe lecznictwo zwierząt w 

tym reg*onie, s*łą rzeczy mające spore zw*ązk* z takowym

leczen*em również ludz*, pos?ada w*ele pokrewnych odn*es4eń
zachodu4 ch.~

do innych, zwłaszcza połudn* owychfreg*onów Polsk* - Śląska 

i Wielkopolski.

Jak p*sze w swej ks*ążce Stan*sław Jank, współczesna 

weterynaria^jak 4 medycyna^n4e posiada ustalonych poglądów 

na w*ele zjaw4sk z zakresu patologii, zwłaszcza leczn4ctwa. 

Granice między mag*ą a działalność*ą racjonalną mogą być 

względne. Po dogłębnym zbadanłu docieramy do "jądra racjona 

Iności” wypracowanego przez dośw*adczen*a pokoleń, czystą
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emplrię. Na przykład mag*czne koło /oborywan4e vs? 

w czas4e moru /to sygnał ostrzegawczy dla przybysza a zara­

zem izolowan4e choroby, ©pidem44. Zakopywan4 e zw'erzęc4 

w fundamentach budowanego domu mogło m4eó wpływ na osłabie­

ni zjawiska prom4en^owan*a z*emnego na przebywającą w bud­

ynku zw4erzynę. Dz4 ś znane są np. ekrany przeć4 w prom'en'o- 

wan4u radiestetycznemu żył wodnych * 4n. Padł*na, a w4ęc^ 

substancja pochodzenia b4ałkovego, niwelowała tak4e prom4e­

n?owan4e podz4emn&. Dz4ś wreszcie (można wytłumaczy?) w’ ele

umiejętność4 znachorów Zdolność4 am4 b* oener ro terapeu­

tycznymi tych uzdrawiaczy. Znanych jest ok. trzydz'estu 

sposobów wm4stycznego” usuwan4a chorób - sralenąe/aktualne/, 

zlizywanie /enzymy v ól4n4e/, okadzenie / gazowanie zw4e- 

rzec4a przy zwalczaniu świerzbu, dezynfekcja, dezynsekcja 

i 4n,/, wypalani© - także stosowane do dz* ś.

Oto jeszcze jeden, zabawny w swej 4 stoc4 e. przykład ’kna­

gi cznego” uzdrawiania kilkudniowych kacząt, które wyniszcz 

one na wiosenną trawę n*e mogły chodź'ó, leżały na boczku 

nieruchomo* Zaradna gospodyń4 stosowała "przepuszczan*e” 

piskląt przez nogawkę dług4ch kalesonów męża. Kaczęta oży­

wały. Powód - pozbaw4ona warstwy tłuszczowej puchowa pokry­

wa pierza n4e chroń4ła p4s&lęc‘a przed pierwszym z4mnem.
v t>oueĄ/U'tcurt-j j 

lVnoffav/C4ąło rozgrzane przesunięciem w tunpÄT^hogav/kf - ożywało._ 

Dziś tak4e pisklak4 bierze s4ę do c4epłego pomfeszczen4a 4 

masuje brzuszk4 przywracając kaczątku zdolności ruchowe

* inr ęsn

Stanisław Jank w'ele ndejsca w tej ks4ążce poświęca 

n1e tylko ludowym sposobom zabezp4eczan4a przed chorobom4 

ale także - na konkretnych przykładach chorób przytacza
\\yrodzaje leczenia, często lokali zując^terytorialn4e, anali­

zując w oparc4u o tradycję i współczesne os4ągn4ęc4a medycy 
ny. Oj^ęu^^ tle 7fli i fh* ut ui t&ttccUi lc4y
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Okazuje s4ę, że isxisosximköt ogromną rolę spełniało ziołole­

cznictwo - zarówno w profilaktyce jak 4 leczeniu konkret­

nych chórów • Badać zadokumentował stosowan4e przez ludowych 

uzdraw4aczy 46 roślin w najprzeróżn4ejszych przypadkach 4 

korab4nacjach.

V konkluzji swojej pracy, nao4sanej pod k'erunk*em znaw­

cy kaszubszczyzny, profesora dr hab. żbdona Stryszaka ze 

Szkoły Głównej Gospodarstwa W4ejsk4egot Stan4 sław» Jank 

stwierdza - w Przeć4wstaw' ajec£ s*ę szkodl'wym sposobom 

postępowania należy jednak starać^. s4 ą wn*‘knąc w 4 stotę wie­

rzeń 4 praktyk, anal4zować je pamiętając o tym,-że w dośw4a 
dczen’ach ludu tkw4ć mogą_ głębok4 e prawdy oraz łn^r/racje

dla oficjalnej weterynar44, zwłaszcza farmakologia, która 

przeć4eź w przeszłość4 n4ejednokrotn4e z n'ch korzystała.

tAMWt c
t^ep^ylj^^bVdwsf^


